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„RAM na okaziciela wartości imiennej 100. — zł. w złocie. Losowanie wygranych 3 razy 
BUDUJEMI rocznie. Dla jednej emisji w wysokości 100 miłjonów złotych, losowanie według poniższych tabeli. 


| Tabela areh A. | Tabela wygranych B. | Tabela wygranych C. 
| ilość | wysokość | łączna kwota ilość | wysokość | łączna kwota | ilość wysekość | łączna kwota 
| 1 500.000. — 500.000. — 1 | 500.000. — | 500,000. — 1 200.000. — 200.000. — 
| 1 125.000. — 125.000. — 1 | 100.000. — | 100.000. — 1 50.000. — | 50.000, — 
| | 2 50.000. — 100.000. — 1 50.000. — | 50.000. — 1 | 25.000. — 25,000, — 
| 2 25.000. — 50.000. — 10 | 10.000. — 100.000. — 4 10.000. — 40.000. — 
10 10.000. — 100.000. — 35 | 5.000. — 175.000. — 8 | 5.000. — 40.000. — 
40 5.000. — 200.000. — 82 | 2.000. — 164.000, — 35 | 2,000. — | 70.000. — 
125 2.000. — | 250.000. — 252 | 1.000. — 252.000. — 52 | 1.500. — 78,000. — 
331 1.000, — | 381.000. — 618 | 5.00 — 309.000. — 263 500. — 131.500. — 
688 5.000. — | 344.000. — 630 3800. — | 190.500. — 


1.200 wygranych na kwotę 2.000.000 |1.000 wygranych na kwotę 1.650.000 | 1.000 wygranych na kwotę 825.000 


W pierwszem dziesięcioleciu corocznie 3 losowania 4. wg. Tab. A. 1. wg. Tab. B. 1. wg. Tab. C 
Wszystkie obligacje niewylosowane do umorzenia stale uczestniczą w wygranych 


1-e losowanie wygranych 1-go września 1935 roku. Właściciele obliga- 
eyj Pożyczki Narodowej mogą niemi wpłacać do 50 proce. subskrybowanej kwoty na 3 proc. Premjową 
Peżyczkę Inwestycyjną. 


Wpłaty gotówkowe na Subskrypcję rozłożone być mogą na 10 rat 
miesięcznych. 


Subskrypcję przyjmują: Bank Polski, Bank Gospodarstwa Krajowego, Państwowy Bank Roiny, 
P. K.O., Banki Związkowe, Komunalne Kasy Oszczędności, Centralna Kasa Spółek Rolniczych oraz inne 
upoważnione instytucje finansowe, których lista zostanie dodatkowo ustalona. 


5 u Całą szkodliwość takiego stanu rzeczy,czą bardzo łatwa. podnoszac znaczenie| wszystko. będziemy mogli zrozumieć, jak 
miana RKOnRstYyLUcji > ; } i SAIA 
łatwo pojmiemy, jeżeli sobie uprzytomnimy,| partyj politycznych, musiała ona wytwo- 


hpg wielkie szkody jako społeczeństwo ponies 
a zycie społeczne że przy dzisiejszym układzie stosunków go-;rzyć takie warunki, w których atmosfera 


śśmy z powodu wadliwego ustroju. 
= z = spodarczych w świecie, tylko te społeczeń:|życia politycznego została całkowicie zatru- 
Kres politycznego zerowania stwa i te narody będą mogły utrzymać się | ta. Zabagnienie życia politycznego musiało 
w organizaciach społecznych niejako na powierzchni życia. które wykażą się odbić ujemnie i na życiu spolecznem. 


Przeprowadzona obecnie zmiana ustro- 
ju państwowego wywrze niewątpliwie domi- 


nujący wpływ na układ stosunków społecz- 


Rozwój życia społecznego w bardzo po- jaknajwiększą zdolność do wysilku wspól-| Wadliwa struktura naszego Państwajnych w Polsce. Oczywiście, sama ta zmiana 
ważnej mierze uzależniony jest od jakości] nego. do skoordynowanej i należycie zorga- |przyzwyczajała obywateli do interesowania| niczego jeszcze nie naprawi. Stwarza ona 
ustroju państwa. Historja lat powojennych | nizowanej pracy społecznej, [sie przedewszystkiem zagadnieniami ogól- | jedynie zdrowe podstawy do właściwej pra- 
dostarczyła nam wiele przykładów, uzasad- Gdybyśmy zechcieli poważnie zastano- |nej polityki, a odwracała ich uwagę od Szal społecznej. Trzeba będzie poważnych 
niających to twierdzenie. Zwłaszcza w Pol-|wić się nad przyczynami, które spowodowa-|cia realnego, od spraw gospodarczo-społecz-|wysiłków. aby istniejące zło usunąć i całe 
sce mogliśmy poczynić wiele znamiennych|ły wszystkie smutne zjawiska w naszem ży-|nych we wlasnem środowisku. lata muszą upłynąć, zanim ta zatruta atmo- 
pod tym względem doświadczeń. ciu społecznem, o których była mowa powy- To ciągle politykowanie. to bujanie wfsfera w życiu społecznem zostanie oczysz- 

Faktem niezaprzeczalnym jest, że życie|żej. to doszlibyśmy do przekonania, że nie-|obłokach, to stałe stawianie sobie celów po-|ezona. W każdym razie przyznać trzeba, że 
społeczne u nas mocno szwankuje. Słaby| poślednią rolę w tym wypadku odegrał rów- |litycznych — stało się plagą życia społećz-|na zmianie Komstytucji nasze życie społecz- 
rezwój organizacyj społecznych, chaos pa-|nież wadliwy dotychczasowy ustrój naszego |nego w Polsce. Właściwe wielkie cele spo-|ne bardzo wiele zyskuje. 
mujący w życiu organizacyjnem, obniżenie] Państwa. leczne zostały zepchnięte na plan  drugi.| Nowa Konstytucja zabezpiecza nas przed 
się etyki społecznej, zanik czynnika zaufa- Istnieje bardzo silny związek i głęboka| Każda najmniejsza organizacyjka  stawała!lróżnemi niespodziankami politycznemu, za- 
eia, zarówno w życiu społecznem. jak i go-|współzależność pomiędzy życiem  politycz-|się odskocznią dla różnego rodzaju polity-|pewnia nam ład i spokój na tym odeinku 
spodarczem — wszystko to są zjawiska, wy-|nem i społecznem. Dotychczasowa Konstytu- |kierów. Do życia społecznego wprowadzono naszego życia państwowego. Politykierstwo, 
stępujące u nas bardzo wyraźnie i niesły-|cja wepchnęła życie polityczne w Polsce najczynnik walk personalnych. Poziom etyki|partyjnictwo i spekulacje polityczne z na- 


społecznej został obniżony w sposób zastra-|szego życia państwowego muszą zniknąć dla 


ehanie szkodliwe z państwowego i społecz-|bardzo niebezpieczne tory. Nie stwarzając 
aego punktu widzenia. silnej władzy, czyniąc obalanie rządów rze- szający. Dopiero uprzytomniwszy sobie to, (Ciąg dals szy na stronie 2-giej) 
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Co słychać 2? 


W KRAJI 


W bież. tygodniu wyemigruje z Pol- 
ski do Palestyny 1000 żydów, w dniu 29. bm. 


wyjeżdża ich 600, a w maju około 2.500 osób. - ; 3 
W dniu wczorajszym przeprowa- 


dzone zostały na terenie W. M. Gdań- 
ska wybory do Sejmu gdańskiego 
(Vołkstag*u). Po zakończeniu głoso- 


Były prezes Chadecji adw. Janczew- 
ski wystąpił z'partji. 
w 


Lublinie znaleziono zwłoki zmar- 


ieteg żebraka, tóry v wym płaszczu s SE KRĘŻ 
sniego N A SORY WO BYT A wania do późnego wieczoru odbywało 
miał zaszyte 5.000 zł. się obliczanie głosów. Wreszcie o go- 
Wielka honorowa nagroda sportowa|dzinie 2 w nocy ogłoszone zostały 


przyznana została w sobotę Jadwidze Waj- 


NARODOWI SOCJALIŚCI 
SOCJAL-DEMOKRACI — 
KOMUNIŚCI 
CENTROWCY — 30.059 GŁOSÓW 
NIEM-NARODOWI — 


sów nie. 
W ciągu soboty i niedzieli obradował 37.553 
w Warszawie Zjazd Związku Miast Polskich 
z udziałem ponad 1000 delegatów. 
Do Gdyni przybył okręt turecki „Erol” 
po ładunek węgla. Cała załoga statkn jest 
Na statku wybuchł 


narodwości tureckiej. 


strajk 


POLACY 8.100 GŁOSÓW 


Wyniki te są prowizoryczne, także 


P. Prezydentowa Mościcka zdobyła w 
bież. roku POS. i Odznakę Strzelecką III kl. 


W niedzielę przybył do Warszawy 


bułgarski minister oświaty gen. Teodor Ra- 
dew, gdzie zatrzyma się 5% dni, poczem wy- 


W 


i drogami na całym terenie Wolnego Miasta 


jedzie do Krakowa. iedzielę od wczesnego rana ulicami 


W pralni chemicznej w Łodzi uległo 


10 prasowaczek. Stan kobiet| przeciągały oddziały hitlerowskie ze śpiewem 


zaczadzeniu E 
jest beznadziejny. 
W okresie tegorocznego sezonu odwie- 


wycieczek, już dziś 


których 


chórem (oddział) stwierdzał, że ludność musi 


kierownik oddziału w rozmowie z 
dzi Gdynię ponad 800 


| głosować na listę narodowo-socjalistyczną. 
cukierkami, W 
Dziecko | borczych nie można było zauważyć większe- 
|go ruchu głosujących. 


zgłoszonych. 

W Pelplinie 
i5-miesięczna Zofja 
zmarło w strasznych męczarnach. 


godzinach rannych w lokalach wy- 


zairuła 
Bartoszewska. 


SIĘ 


Frekwencja wzrosła 


Za działalność komunistyczną skaza. | koło południa, przyczem wedle przypusz- 
ny został adwokat Abram Gordon na 5 lat czalnych danych do godz. 14 głosowało ok. 
60—70 proc. uprawnionych do głosowania. 


więzienia. Sprawa przeszła przez trzy iustan-| PERS 
cje i obecnie „dzielny“ adwokat wyproceso- Ulicami miasta przejeżdżały samochody cię- 


wał sobie 7 lat więzienia. żarowe z umundurowanymi członkami orga- 

W Sfanisiawowie skazany > i 
karę śmierci przez powieszenie Mikołaj Miel-|*3 listą hitlerowską. Poza Polakami i naro- 
nik za zabójstwo swej matki, a za zamach | owymi socjalistami nikt nie prowadził pu- 


morderczy na osobie swej siostry na 15 "paliw agtacji wyborczej. 


został na|"izacyj narodowo-socjalistycznych, agitując 
| ) siują 


Socjaliści usiło- 


wali uruchomić wozy meblowe oraz samo- 


więzienia. 
W konkursie poetyckim Pożyczki In- 
westycyjnej I-szą nagrodę (750 zł) zdobył p. 


Tadeusz Hollender. 


chody. zaopatrzone w plakaty wyborcze, je- 
dnak hitlerowców rzuciły 
na te wozy, niszcząc je doszczętnie. 

S. A„ jedna z formacyj bojowych partji 
narodowo-socjalistycznej w Gdańsku, roze- 
słała wczoraj przed południem samochody 
ciężarowe napełnione umundurowanymi hi- 


ic » w je 
liczne grupy się 


ZAGRANICĄ 

Poseł niemecki w Kownie złożył min. 
spr. zagr. protest z powodu demonstracyj an- 
tyniemieckich w Kownie. 

Szef sztabu generalnego Szwecji do- 
maga się wyposażenia armji w materjał wo- 
jenny oraz zmian w organizacji obrony kraju 

b Rząd czeski ma wydać ustawę, zabra- 
niającą cudzoziemcom posiadania gruntów i 
nieruchomości w strefie pogranicznej szero- 
kości 30 km. 

W piątek rozstrzelany został major 
marcowego powstania/ 


tlerowcami na miasto. Hitlerowcy z samocho- 
dów tych na mieście prowadzili agitację an- 
typolską, wznosząc okrzyki „in Polen ist 
nichts zu holen*. Jeden z tych samochodów 
demonstracyjnie wśród takich okrzyków 
przejechał kilkakrotnie przed gmachem Ko- 
misarjatu Gen. R. P. 


NADUŻYCIA WYBORCZE 


W Pszezółkach odbywało się lokalu 
wyborczym jawne głosowanie, ponieważ nie 


Nołanis, przywódca w 

greckiego. 
Gubernatorem terytorjum Kłajpedy 

mianowany został Vladas Kurkanskas. 

+ W maju nastąpi w Rosji drugi start 
stratostatu automatycznego, mającego wzbić 
się na wysokość 25.009 metrów. 

+ Policja belgijska skonfiskowała 360 kg 
samolotem turystycz- 


ustawiono zamkniętej kabiny, w której po- 
odbywać Wyborcy 
zmuszeni byli wypełniać karty wyborcze ja- 


się głosowanie. 


winno 


wnie przy stole komisji wyborczej w obec- 
ności dwóch hitlerowców. 

W pewnej chwili przed lokal wyborczy 
w Pszczółkach przybył w formacji marszo- 
wej oddział hitlerowców, złożony z około 100 
osób. Do lokalu wyborczego weszła tylko 
delegacja, która załatwiła głosowanie jawnie 


złota, przemyconego 
nym do Bełgji. 

+ W Rumunji miały miejsce ekscesy an- 
tyżydowskie. 

-+ W Azji środkowej zanotowano trzęsie- 
nie ziemi. Szczegółów brak. 

+ Uczeni francuscy obliczyli, że za 25 lat 
będą połowę ludności 


za cały oddział. 
STRA SOWYOZY Z ZOZ T 


ZMIANA p AA | A ŻYCIE 
(Dokończenie ze strony 1-ej). 

tej prostej przyczyny, że przy ich pomocy 
nikt już do władzy w Polsce nie będzie 
mógł dochodzić. Życie polityczne niewątpli- 
wie zostanie uzdrowione, skolei musi 
wywrzeć bardzo dodatni wpływ na układ 
stosunków społecznych. 

Drugim dodatnim skutkiem zmiany Kon- 
stytucji będzie stopniowe odpartyjnienie or- 


Słowianie stanowić 
Europy. 

4 Kanclerz Hitler zachorował i zawez- 
wał z Japonji lekarza dr Takiama. 

- Chińska artystyka filmowa Li-Yu po- 
pełniła samobójstwo przez zażycie silnej daw- 
ki opjum. co 

„Wróg Ameryki Nr. t* Raymond Ha- 
milton został nareszcie aresztowany. Za na- 
pady bandyckie jest on skazany przez różne 
sądy ogółem na 265 lata wiezienia. 

4. Dnia 9 kwietnia gen. Ludendorff ob- 
chodzi 70 rocznicę urodzin. W związku z tem 


ganizacyj społecznych, skierowanie ich wy- 


siłków na właściwe tory i niewątpliwy 


podają, iż mianowany on będzie fełmarszał- |wzrost prawdziwej i rzetelnej pracy spo- 
kiem. łecznej. 

| Żołnierze francuscy, którzy zwolnieni Nowa Konstytucja. stając na gruncie 
być mieli w bież. miesiącu, zatrzymani będą | zdrowej i dobrze pojętej demokracji, podno- 


sząc i podkreślając bardzo silnie znaczenie 
w życiu jednostki i państwa takiego czyn- 
nika, jakim jest praca, stanowi bardzo po- 
ważny krok naprzód w kierunku uporząd- 
kowywania naszych wewnętrznych  stosun- 
ków w Państwie, a szczególnie w kierunku 
uzdrawiania naszego życia społecznego. 
Przeprowadzona reforma naszego usiro- 
ju państwowego będzie niewątpliwie mo- 
mentem zwrotnym ku lepszemu w dziedzinie 
całokształtu stosunków społecznych w Pol- 
sce. D. Dratwa, poseł na Sejm. 


w szeregach do końca lipca. 

Żona Hauptmanna zmieniła obrońcę 
swego imęża, ponieważ dotychczasowy adw. 
Reill zażądał jako honorarjum 25.000 dola- 
rów. W apelacji bronić będzie Hauptmanna 
adw. Fisher. 

+ W Citta del Vaticano zmarł kard. A- 
chilles Cocatelli. Zmarły był pierwszym kar- 
dynałem, zamianowanym przez Piusa XI. 

+ Chilijski okręt „Bio Bio“ spłonął w 
podróży do Valparaiso. Pasażerów zdołano 
uratować, stracili oni jedynie bagaże. 
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t świetnie wyreżyserowanymi djalogami, w| 


Zwyciestwo Polaków 


w wyborach gdańskich 


tymczasowe wyniki ogólne. Wyniki 

te przedstawiają się następująco: 
Ogółem ważnych głosów oddano 

przeszło 232.000, z czego uzyskali (w 

nawiasach liczby głosów uzyskanych 

0) poszczególne ugrupowania w r. 
2): 


— 139.200 GŁOSÓW (109.029). 
37.530 GŁOSÓW (37.882). 
6.880 GŁOSÓW (14.556). 


— (51.356). 


9,760 GŁOSÓW (17.596). 
GRUPA PIETSCHA — 750 GŁOSÓW — (0). 


(6.748). 


należy spodziewać się jeszcze pew- 


nych zmian w poszczególnych przytoczonych wyżej cyfrach. 


Przebieg niedzielnego głosowania 


We Wrzeszczu i Kalthofie nie dopusz- 
| ezono do lokalów wyborczych mężów zaufa- 
nia Polskiego Komitetu Wyborczego. Komi- 
sarz Generalny R. P. w Gdańsku p. Minister 
|Dr Papee interwenjował 


skim, podkreślając i żądając natychmiasto- 


w senacie gdań- 
wego usunięcia nieprawidłowości i nadużyć 
wyborczych i stwierdził, że o ile to nie nastą- 
pi. 
następstwa polityczne. 


może to pociągnąć za sobą daleko idące 


DWAJ URZĘDNICY KOM. GEN R.P. 


napadnięci i brutalnie znieważeni 
przez hitlerowców. 

Pozatem min. Papee zażądał natychmia- 
stowej satysfakcji za pobicie dwóch urzęd- 
ników dyplomatycznych p. 5zagona i Kuchar- 
skiego przez hitlerowców, 

Wypadek ten miał następujący przebieg: 
W nocy z 6 na 7. bm. trzej hitlerowcy: Ma- 
jerski, Voss i Kurth napadli w Gdańsku przy 
zbiegu ulie Pfefferstadt i Kaszubski Rynek 
na radcę Komisarjatu Generalnego R. P. Sza- 
gona i urzędnika Kom. Gen. Kucharskiego, 
znieważając ich słownie i czynnie. Napastnicy 
rzucili się następnie na pp. Potulskiego i 
Tempskiego, którzy w międzyczasie znaleźli 
się w pobliżu zajścia. 

Sprowadzono policję z rewiru policyjne- 
go na dworcu głównym, która spisała proto- 
kół. W czasie napaści i podczas spisywania 
protokółu, a więc w obecności policji, hitle- 
rowcy obrzucali obelżywemi słowami Pola- 
ków, a gdy radca Szagon zwrócił im uwagę 
że jest urzędnikiem Komisarjatu Generalne- 
go, jeden z hitlerowców krzyknął: „Ich be- 
sch... die diplomatischen Beamten!” 


DEMOLOWANIE DOMOSTW KO- 
LEJARZY POLSKICH 


W Szymonowie rozpoczęli hitlerowcy na 
wielką skalę demolowanie domostw koleja- 
rzy polskich. Wysłany przez kierownika Okr. 
Zw. Polaków oddział t. zw. „Uberfallskom- 
mando“ nie zjawił sę na miejscu. Zdemoło- 
wano mieszkania kolejarzy Ewertowskiego, 
Krzyżanowskiego, Radkego i Wierszewskiego. 

W miejscowości Bisterftend zdemolowali 
hitlerowcy mieszkanie kolejarza polskiego 
Kledy. W związku z wypadkami demolowa- 
nia mieszkań kolejarzy polskich Komisarz 
Generalny Rzeczypospolitej interwenjował 
natychmiast w Senacie. 


W nocy na niedzielę o godz. 0,35 czterech 
hitlerowców napadło na urzędującego na pe- 
ronie naczelnika stacji w Pszczółkach p. Nor- 
berta Gerczewskiego, którego dotkliwie po- 
bito. 

W nocy na niedzielę dokonało 20-tu hi- 
tlerowców napadu na p. Alfonsa Garneckiego, 
kołportera polskich pism wyborczych. Gar- 
necki pobity został do krwi. Udał się on do 
rewiru policyjnego Nr. 2 w Gdańsku, gdzie 
jednak odmówiono mu interwencji. 

W św. Wojciechu kilkunastu hitlerow- 
leów wybiło w mieszkaniu Polaka Antoniego 
| Tiełmanna 14 szyb i połamało okna i okien- 
nice. Synek p. Tielmanna, udający się na 
policję został przez hitlerowców przytrzyma- 
EA a jeden z napastników uderzył go dwu- 
krotnie w twarz. Ostatecznie udało się chłop- 
cu wyrwać z rąk napastników i udać się na 
posterunek policji. Do mieszkania Tielman- 
na przybyło dwóch policjantów, którzy 
stwierdzili faktyczny stan rzeczy í areszto- 
wali sprawców napadu Kuschla i Neumanna. 

Pozatem zdarzyły się w ostatnich nocach 
liczne wypadki zrywania chorągwi polskich, 


transparentów Polskiego Komitetu Wyborcze- 
go oraz zasmarowania okien i wybijania szyb 
w Gdańsku i na przedmieścach. Między in- 
nemi zasmarowano również wejścia do Pol- 
skiego Urzędu Pocziowego Nr. i w Gdańsku. 

Wczoraj w nocy przy ul. Weidengasse 4 
mieszkaniu p. War- 
polskiej. Kryminalny 
wezwany do spisania 


wybito trzy szyby 
sziackiej. obywatelki 
urzędnik  połieyjny, 
protokółu, nazwał wywieszenie chorągwi pol- 
skich p. Warsztacką prowokacją, 
twierdząc, że jako obywatelka polska 
niema prawa wywieszać chorągwi polskich. 


w 


przez 
pna 


Koło godz. 12-ej w południe szofer Związ- 
ku Polaków Majewski, wracając motocyk- 
lem z Bielkowa. został obrzucony kamienia- 
mi. Na skutek interwencji Generalnego Ko- 
misarza Prezydent Połicji udał się osobiście 
do lokalu wyborczego we Wrzeszczu i spo- 
wodował wpuszczenie przez miejscowego kie- 
rownika Komsiji Wyborczej mężów zaufania 
Polskiego Komitetu Wyborczego do lokału 
wyborczego. W miejscowości Kalthof na sku- 
tek interwencji Min. Papee specjalny dele- 
gat Komisarza głównego wyborczego również 
spowodował przywrócenie stanu prawnego, 


GŁOS BĘDZIE MIAŁA JESZCZE 
GENEWA 

Skutkiem licznych aktów teroru, nadużyć 
i niesprawidliwości wyborczych, nie powin- 
no ulegać żadnej wątpliwości, że akt wybo- 
rów w-Gdańsku nie zakończył się dn. 7-go 
kwietnia, lecz znajdzie swój epilog w Ue- 
newie. 

* 

W odwrotnym stosunku do wahań dyplo- 
macji europejskeij jest zdecydowane stanowisko 
Niemiec, które w tempie coraz szybszym zwięk- 
szają sw zbrojenia. Po wprowadzeniu powszech- 
nego obowiązku służby wojskowej, mamy do za- 
komunikowania takie zjawiska, jak wcielenie 
pewnych oddziałów policji państwowej do Reich- 
swehry — dekret o przysposobieniu militarnem 
nauczycielstwa i przedewszystkiem szalony, mi- 
czem już teraz nie krępowany wzrost zatrudnie- 
nia w niemieckim przemyśle wojennym, który 
|dochodzi do poziomu z roku 1914. 

Pokonany Siegfried kuje miecz swój, — tem 
bezpieczniej, im bardziej rodzielona jest Euro- 
|pa, — coraz mniej zdolna do stworzenia doko- 
Niemiec ochronnego muru sojuszów, za którym 
miała- 


ła 
rozszalała żądzą odwetu Trzecia Rzesza, 
by skrępowane ręce. 

Coraz śmielej poczyna sobie Trzecia Rzesza 
w Europie, — przygotowując konsekwetnie te- 
ren dla nowych posunięć, przekreślających w 
dziedzinie terytorjalnej postanowienia Traktatu 
Wersalskiego. Najbliższym terenem jej działal- 
ności, burzącej podstawy pokoju europejskiego 
stał się Gdańsk, Formalnie związane z Polską 
miasto to, którego posiadanie decyduje o mo- 
carstwowem stanowisku Polski, — jest całkowi- 
cie pod wpływami Berlina. Świadczą o tem o- 
statnie demonstracje, którym specjalnego zna- 
czenia nadaje obecność ministrów Rzeszy, mię- 
dzy innemi Góringa i Góbellsa. 

Wystąpienie ministrów niemieckich na te- 
renie Wolnego Miasta towarzyszyły manifestacje 
niepokojące. Przed Góringiem defilowały u- 
mundurowane oddziały lotnicze, Policji w heł- 
mach stalowych i pełnym rynsztunku bojowym, 
jakby dla podkreślenia że zarządzenia militar- 
ne Rzeszy mają moc obowiązującą również na 
odcinku gdańskim. 

Wybory miedzielne z punktu widzenia wew- 
nętrzno-politycznego zupełnie niepotrzebne, wo- 
bez posiadania przez narodowych socjalistów 
absolutnej większości, miały wybitnie charakter 
plebiscytu, który jak to oświadczyli wyraźnie 
ministrowie Rzeszy, miał wykazać niemiecki 
charakter tego miasta. Niemcy zrobili wszyst- 
ko by zwiększyć procent głosów niemieckich. — 
W ostatnich dniach przybyły do Gdańska spec- 
jalne pociągi, wioząc około 50.000 Gdańszczan 
to jest nie obywateli Wolnego Miasta ale ludzi, 
którzy kiedykolwiek rodzili się w Gdańsku, 
choćby nawet na tym terenie wcale nie przeby- 
wali. Jest to wyraźne bezprawie, — którem 
wszyscy, nawet najbliżej zainteresowani prze- 
szli do porządku dziennego. 

Nie pierwszy to raz, zresztą, robimy na tym 
najdrażliwszym punkcie, którego posiadania w 
naszych rękach jest warunkiem elementarnym 
naszej niepodległości, ustępstwa, których re- 
zultatem jest wynik wczorajszych wyborów za- 
grażający w sposób bezpośredni pozycji naszej 
nad Bałtykiem. 


POETY aars gee a OWOCE WE ZASE ZOZ 


POŻAR DROGERIJI. 
TORUŃ. Dnia 5 bm. w godzinach rannych 
w magazynie drogeryjnym p. Adama Gałdyń- 
skiego przy ul. Szerokiej nr. 9 wybuchł pożar 
wskutek krótkiego spięcia. Zniszczeniu uległa 
znaczna część materjałów, znajdujących się w 
składzie. Straty obliczane są na 25.000 zł. 


| 
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Nr. 45 


„GŁOS WĄ 


„Gdańsk wróci do Rzeszy!” 


4 kwietnia przyjechał z wielkiemi hono- 
rami na teren Wolnego Miasta wysłannik hi- 
tlerowski z Niemiec premjer Prus p. Góring. 
Ku jego czci wywieszono flagi hitlerowskie 
na wszystkich budynkach urzędowych Wol- 
nego Miasta i pbwożono go samochodem po 
gdańskich nizinach i mieście. 

We „Dworze Artusa" 
prezydentem senatu Greiserem, powitały Gó- 
ringa, który 
mowy 


władze gdańskie z 


przyjechał, celem wygłoszenia 
wiecowej przed wyborami, które od- 
były się wczoraj. 

Zebranie przedwyborcze odbyło 


„Sporthalle“ we Wrzeszczu o godz. 20. Przy- 


SIĘ w 
wódea gdańskiego hitleryzmu, Foerster, po- 
witał Góringa, poczem agitator, witany hu- 
cznemi oklaskami, wstąpił na mównicę, 
Wolne Miasto 
niem Rzeszy, poczem rozpoczął swe przemó- 


M. 


Göring pozdrowił imic- 


wienie wyborcze. in. agitator hitlerowski 
powiedział: 

— Jeśli się na coś decydujemy, to mogę 
Bitwa już jest 
wygrana. Nie chodzi nam o 1 lub 2 


wam to jedno powiedzieć: 
mandaty 
Aby 
świat wiedzial, że Gdańsk myśli po hitlerow- 
sku. 


Narodowy socjalizm nie da się dziś od- 


więcej, nam zależy na czemś innem: 


dzielić od pojęcia państwa niemieckiego. 
Gdańsk 
mieckim 

Gdy jechalem przez teren Wołnego Mia- 
sta, czułem się, jak u siebie w Niemczech. 
lu jest państwo niemieckie! 

Strachliwym zaraz coś powiem: Rząd nie- 
miecki nie musi Gdańska przemocą obsadzić. 
Prawo natury idzie samo swoją drogą. Rząd 
niemiecki wszystko uczyni, aby to prawo na- 
tury poprzeć. 

Przyjdzie dzień, gdy cały Świat o tem się 
dowie, że i Gdańsk oczekuje na godzinę wy- 
zwolenia i godzina ta przyjdzie tak, jak na- 
deszła dla Saary(!!). 

Ludność niemiecka jest 
wszystkich krajach Europy. 
rząd niemiecki nie zerwie, podobnie jak nie 


zawsze byl niemiecki i zawsze nie- 


pozostanie. 


rozproszona po 


Więzów z nią 


zerwie ich z Gdańskiem. 

Gdańsk musi przestać być wysepką, oder- 
waną od ciała macierzystego, Gdańsk musi 
wrócić do i wy tego macie w nie- 
dzielę dowieść, że chcecie powrotu do Nie- 


całości 


miec. 

Po Góringu przemówił Förster, prosząc 
premjera, by powiedział Hitlerowi, że Gdańsk 
wypełni swój obowiązek i że Gdańsk pozo- 
stanie wiernym. póki pozostanie Gdańskiem. 


P. Rauschning przeciw Hitlerowi 
i... Polakom 


GDAŃSK, 6. 4 B. 


Rauschning wystosował do przywódcy okre- 


Prezydent senatu dr 


gowego partji dr Foerstera list otwarty, w 
którym stwierdza na wstępie, że za zgodą p. 
Foerstera, przywódca okręgu Irankońskiego 
p. Streicher 


zarzucił mu zdradę, wydanie żydom Gdań- 


partji narodowo-socjalistycznej 


ska itp. czyny niehonorowe, 

Dalej p. Rauschning stwierdza, że mimo 
iż wiedział o tem, że w ubiegłym tygodniu p. 
Foerster w swem przemówieniu na gruncie 
towarzyskim zarzucił mu również jaknajbar- 
dziej hańbiące czyny, um. in. wydanie Gdań- 
ska w ręce obcego państwa, nie reagował na 
to, nie chcąc przez wywołanie konfliktu pu- 
blicznego utrudniać pracy 
obecnych władz gdańskich. 


konstrukcyjnej 


(to, czy czuje narodowo-socjalistycznie, czy 
też nie. 

Przy wyborach 7 kwietnia nie idzie prze- 
cież o wyznanie swej sympatji dla narodo- 
wego socjalizmu, ani też o wyznanie swej 
przynależności narodowej. lecz jedynie o to 
chodzi, czy Gdańskiem ma rządzić jakiś dy- 
ktator w rodzaju p. Foerstera, prowadzący 
politykę awanturniczą i dążący do uzyska- 
nia absolutnej władzy. 


Zdaniem p. Rauschninga dla przyszłości 
Gdańska i jego niemieckości byłoby bardziej 
szkodliwe, gdyby Foersterowi udało się uzy- 
skać podstawę prawną dla swej polityki, któ- 
ra bliskiej przyszłości musiałaby dopro- 
wadzić do najsilniejszych wstrząsów. 


w 


BRZESKI“ 


> RANEREN R E 


ści polityka taka będzie miała jaknajsmut- 
niejsze konsekwencje. 
P, Rauschning twierdzi 


zwolennikiem przyznania pelnego równoupra- 


dałej, że jest 
wnienia zarówno Polakom, jak i każdej in- 
nej narodowości lub wyznaniu, nie może się 
jednak na to zgodzić, by polska ludność w 
Gdańsku miała te prawa, tę wolność i swo- 
bodę, której domaga się pewna część ludno- 
ści niemieckiej w Gdańsku(!). 

W dalszym ciągu swego listu p. Rausch- 
ning podkreśla, że jest za uczeciwem porozu 
mieniem z Polską i prowadził politykę gospo- 
darczą służącą interesom obydwu państw za 
urzeczywistnieniem polskiego prawa dostępu 
do morza, że nie może się jeduak zgodzić na 
rezygnację z tych przywilejów, jakie ma 
Gdańsk w stosunku da Ligi Narodów, a kto- 
re zapewniają mu samodzielność. 

P, Rauschning stwierdza dalej, że chcąc 
prowadzić Gdańsk:do jaknajwiększej potęgi, 
nie trzeba wiełu słów, lecz nałeży dążyć do 
wzmocnienia zdolności konkurencyjnej gos: 
podarstwa gdańskiego. 

P. Foerster starał się swoją działalnością 
sparaliżować akcję b. prezydenta Rauschnin- 
ga. Jeżeli ludność niemiecka w Gdańsku dziś 
jeszcze nie dojrzała, ażeby zrozumieć szko- 
dliwość polityki histerycznej, to 
dnia dojrzeje i p. Rauschniug ma nadzieję, 


pewuego 


że wybory te przyśpieszą ten proces dojcze- 
wania, 
Wreszcie 


p. Rauschning wypowiada się 


stanowczo przeciwko liście narodowo-socjali-| 


RADION 


pierze bieliznę szybko i bez trudu! 


stycznej, a za stworzeniem jasnego porząd- 
ku prawnego, zbudowanego na podstawie ró- 
wności wszystkich wobec prawa. Dalej za 
przeprowadzeniem autonomji komunalnej 

zapewnieniem wolności kulturalnej, stworze- 
niem wspólnoty narodowej, opartej na posza- 
nowaniu każdego nawet przeciwnika polity- 
cznego i za wolnością słowa i wiary chrze- 


ścijańskiej. 


DR RAUSCHNING UCIEKŁ 
ZAGRANICĘ 

Po ogłoszeniu swego listu otwartego, jak 
informowała w niedzielę radjostacja berliń- 
ska, Dr Rauschning, b, prezydent senatu gdań- 
skiego, opuścił teren Wolnego M. Gdańska, 
udając się zagranicę. Policja przeprowadziła 
rewizję w mieszkaniu Dr Rauschninga, lecz 
nie zastano go tam. Przeciwko Rauchningo- 
wi ma być wygotowany akt oskarżenia o 
zdradę stanu. 


KATASTROFA SAMOLOTOWA 

BUENOS AIRES. Donoszą z Bogota, że sa- 
molot wojskowy, pilotowany przez szefa lotni- 
ctwa wojskowego kpt. Andres Diaza spadł ze 
znacznej wysokości, rozbijając się doszczętnie. 
Kpt. Andres poniósł śmierć na miejscu. W po- 
bliżu Santa Tome piorun uderzył w samolot na 
wysokości kilkuset metrów. Samolot zapalił się 
i spadł na ziemię, ulegając doszczętnemu znisz- 
czeniu. Pilot i towarzyszący mu mechanik zgi- 
nęli w płomieniach. 


Ponieważ jednak wystąpienie p. Strei- Zamiast stdrać się o ochronę Gdańska 
chera było publiczne, b. prezydent senatu wi-j przed niebezpieczeństwami natury zewnętrz- 
dzi się zmuszonym zaapelować do ludności no - politycznej i gospodarczej(t), polityka 
gdańskiej, by nie szła za Foersterem i re-| Poerstera ma na celu jedynie tylko powięk- 
prezentowaną przezeń listą bez względu na | szenie jego osobistej władzy. W rzeczywisto- 


BAS TE SAY PR GZEK EDO ZY E N A SE TRE EOE 
NASZE PYTANIA „CZY MYŚLI KTO O GWIAZDCE* WYWOŁAŁO BU- 
RZĘ. WSZYSCY SIĘ DZIWIĄ, POCO SIĘ O TO PYTAMY. ODPOWIA- 
DAMY: CHCEMY WIEDZIEĆ, CZY SĄ PRZEWIDUJĄCY ŁUDZIE. — 


J. G-ski. swoje. ynie pani rumowisko gruzów. O zniesieniu j 1928 4455 5185 
M 4 >. jego zadecydowały późniejsze, nowsze potrzeby | 1929 4522 5249 
Historja miasta Kowalewa |;coyc PRE i KK 3 cda 
w zarysie Oprócz wspomnianego kościoła spotyka się| 1931 4509 3273 

13) wzmiankę o. istnieniu kaplicy zamkowej, pod 1952 4709 3395 
wezwaniem św. Krzyża, wzniesionej razem z zam-| 1955 4588 3272 

Teraźniejszy kościól katolicki w Kowalewie,|kiem. Miała być wewnątrz pięknie ozdobiona | 1954 4690 3299, 


lecz w połowie XVIII wieku była już bliska ruiny. 
Dalszych danych o niej brak. 

Niniejsza statystyka daje pogląd na ilościo- 
wy stan dusz w parałji kowalewskiej na prze- 


zbudowany pierwotnie bez wieży, przetrwał wszy- 
stkie burze dziejowe. jakiemi los darzył miasto. 
Utracił jednak dużo z swej pierwotnej. zewnętrz- 
nej ozdoby. Dzisiejsza jego postać pochodzi z po- 


Zapiski kościelne notują ilość przyjętych 
dzieci do pierwszej spowiedzi i Komunji św. od 
roku 1894 począwszy. Według nich przyjęto: 
dzieci 


czątku XVIII wieku. Do zabytków ważniejszych, |strzeni lat od 1895 do 1954. | Dnia 28 października Re Š zieci 41 
w nim się znajdujących zaliczyć: można ołiarze| Rok ogólna liczba dusz w tem komunikantów a SAR R E EE 1006 » dzieci Sa 
barokowe, pochodzące z jednego z kościołów to-| 1895 2184 1401 | aa ARE 4 arię aE ły ot; 1897 E ii ż 
ruńskich. prawdopodobnie podominikańskiego, | 1896 2551 1471 | 1898 ó diegi 51 
oraz dzwon większy, odłany przez Fryderyka |1897 2444 1514 | KEN Á daioni 51 
Becka w Toruniu w 1727 roku. Na nim znajduje |1898 2541 1608 | 1990 gè ASe zo 
się napis następującej treści: „Per merita sancti | (899 2428 1511 | 1901 5 dac 7 
Nikolai Christe nos exaudi etque eius precibus | 1900 25336 1456 1902 7i dzieci 4 
succurre nobis miseris”. 1901 2442 1534 1903 e dzieci A 
SM DEN. : J z Ee 3% 1902 2479 1569 . =: l $ 
Kościół jest pod wezwaniem św. Mikołaja. 1905 39( 1661 1904 r. dzieci 52 
prawdopodobnie już od początku swego istnienia 1904 o( 08 1664 Dnia 21 października 1905/6 dzieci 39 
dowodnie jednak od roku 1670, a dedykacje ob-|+ops 5610 1684 Dnia 15 października 1907 r. dzieci 71. 
chodzono wówczas w niedzielę po święcie św. Ma- 1906 Swe 1263 Dnia 11 października 1908 r. dzieci 46 
teusza, czyli szesnastą po świątkach. — Glówne 1907 5750 1760 Dnia 16 października 1910 r. dzieci 69 
uroczystości odpustowe są: św. Mikolaja i św. 1908 2762 1762 1912 r. dzieci 137 
Anny. 1909 IRI 1817 1913 r. dzieci 14% 
Kolatorem kościoła jest Rząd Rzeczypospoli- | 1949 9869 1783 1915 r. dzieci 71 
tej Polski. Do najstarszych bractw i stowarzy- 1911 S019 18153 Dnia 24 września 1916 r. dzieci 84 
szeń kościelnych należy: Bractwo św. Anny, ma-|409ł19 2008 1871 Dnia 30 września 1917 r. dzieci 80 
jące statui z roku 1853, Bractwo Trzeźwości, z sta- 1913 5060 1953 Dnia 29 września 1918 m. dzieci 75 
tutem. z 1856 r., żywy Różaniec od 1898 r. i Sto- 1914 2029 1080 Dnia 28 września 1919 r. dzieci 82 
warzyszenie Młodzieży Katolickiej męskiej i żeń-| 1915 2850 1961 Dnia 26 września 1920 r. dzieci 74 
skiej. 1916 5064 2114 Dnia 25 września 1921 r. dzieci 74 ' 
Oprócz wspomnianego kościoła istniał daw-| 1917 3253 2188 ! ża m SS „eh = ati hę 
niej kościół św. Ducha, zapewne zbudowany wraz! 1918 5169 2195 Dnia MOTOR ; 20 i Krise 0 
ze szpitalem dla ubogich w roku 1305. Niegdyś| 1919 3289 2292 Dnia NP: A r. ia gr 
miał własnego duszpasterza. Kościół ten stał praw-| 1920 3425 2362 Dnia z PERO tie: Š A z 
dopodobnie -w miejscu dzisiejszego domu miesz-| 1921 3579 2526 Dnia E AAE ESN 1929 r. pape © 
kalnego p. Antoniego Dynowskiego. Pierwotny, 1922 4061 2926 nia 51 sierpmia ki a dzieci 94 
kościół zastąpiony został w roku 1660 nowym.]19253 4282 5126 Dnia 27 li 2 O panią 69 
który już w roku 1754 chylił się również ku upad-! 1924 4490 5263 Dnia OR za = iaa da 
kowi. Mimo starań władz duchownych nie odbu-| 1925 4406 5358 i nia 12 lipca t 1933 r. dzieci 112 
dowano go. Poszedł on wkrótce w niepamięć za-| 1926 $ 4411 3159 Jnia 5 sierpnia 1934 r. dzieci 130 
padając się w sobie coraz bardziej. Czas zrobił 1927 | $ 4500 3245 1 (Ciąg dalszy nastąpi). 4 
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„Z POLAKAMI MOŻNA ROBIĆ, CO SIĘ CHCE". 


w Prusach Wchodnich 


Walka polskością na Warmji i Mazu-, swój kościół, obiecywali ludności polskiej na- 
ich jest dalej prowadzona przez stronę nie-| bożeństwa po polsku, byle tylko wyłudzić 
imiecką z tem samem itięzeniem wysiłku] składki. Przed 6 miesiącami znieśli ostatnie 
rganizowanej i połączonej akcji władz ij polskie nabożeństwo. Nawet wśród niektó- 
miejscowego społeczeństwa niemieckiego, 4irych miemieckich księży panuje z tego po- 
jakiem czynnika iły dotąd wszelkiej wodu oburzenie. 
przejawy życia polskiego na terenie wscho- 5. Nauczyciel niemiecki w  Płuskach 
dniopruskim. Oto kilka z brzega przykładów Į (Plautzig) na Warmji, Zacheya, spoił do nie- 
na dowód, że strona niemiecka nie zamierza| przytomnoscei mieszkańca wioski Maleszew- 
tak prędko zaprzestać akcji przeciw pol |skiego, który po pijanemu zobowiązał się, iż 
skości za 50 mk. wycofa swe dzieci ze szkoły pol- 
1. Leśniczy Fcier zwolnił z pracy robot- skiej. Zacheya przyobiecał mu prócz tego 
ik Polaku, Edwarda Nerówskiego z Cha- bezpłatną dzierżawę ziemi gminnej. 
Drowa (eu Wutrienen) na Warmji. Na zapy- P 
tanje o powody, oświadczył dosłownie: „O- Nauczyciele niemiecey w dalszym ciągu 


twarcie mówiąc, słyszałem, iż rodzice Pana dzieci 


Pan 


podburzają powierzone im 
Polakom. łak np. nauczyciel Arndt w Gila- 
wach w ten sposób pouczai swych uczniow: 
„Gdyby każdy był takim, jak ja (Arndt), to- 
by szkoły polskiej w Giałwach dawno nie by- 
Polacy mogą pisać, gdzie chcą, żadnego 
prawa nie dostaną. już nauczycieła szkoły 
polskiej obrzucano kamieniami, szkołę po- 
malowano i potłuczono, a skarga nic Pola- 
kom ne pomogła. Znaczy to, iż z Polakami 
można robić, co się chce, zupełnie bezkarne”. 

Nauczyciel Kkluczniku (Klutz- 
nik), Willibald Rudy, w ten sposób wykłada 
historję swym uczniom nb. samym Polakom: 

„Hunnowie byli to źli ludzie. Muszę Wam 
z naciskiem powiedzieć, że Hunnowie, to Po- 
lacy". 

Jen sam nauczyciel oświadczył już dwu- 


przeciw 
posyłają dzieci do szkoły polskiej i że 
rownież często chodzi na polskie zebrania, 
Z tych powodów nie mogę Pana dalej zatru- 
dniać”. 

2. Zarząd m. 


Olsztyna wydalił z pracyjło. 


zamiatacza ulic, Sassora, który ośmielił się 


posłać dziecko do ochronki polskiej. Inter- 
u burmistrza 5chiedata, 


NSDAP, nie 


w © 11 J 1 ZONY S5Sassora 


Kierownika powialowego dala re- 
zultatu. Ostatnio rodzina Sassora została wy- 
bruku. szkoły w 


i znałazła się 


Winkler, 


eksmitowana na 
młyna, 


Mio- 


3. Niejaki właściciel 
przeprowadził J 
dówka 


rozmowę: 


zelem furowskim z 


(Honigwałde), na Warmji, następują 


ca 
— Panie Turowski, jak to jest z polską 
szkołą w Miodówku? 


| 
Narazie jest tylko szkoła niemiecka 


częszcza i otrzyma polskie świadectwo ukoń- 
czenia szkoły, ten nie znajdzie nigdzie pracy. 

Na Mazurach dzieje się nie lepiej. Ze 
szczególną zaciętością prowadzą tam władze 


— Ale ma powstać polska? 
O ile miejsce się znajdzie. 
— Niech Pan uważa, panie Turowski. Lu- 


dzie, którzy pracują z Polską, są wszędzie 1) h 
administracyjne walkę z czytelnikami „Ma- 


zura”, tak chętnie czytywanego przez ludność 
Mazur, laknącą gorąco słowa polskiego. — 
Żandarmi, nauczyciele, listonosze, naczelnicy 


śledzeni i prześladowani. 
Na 
niemiecka, odparł Winkler: 


uwagę, iż teraz jest przyjaźń polsko- 


Polską 


jest chwilowa, dokładnie jak z Mussolinim, 


— Przyjaźń między Wodzem a gmin obchodzą czytelników „Mazura” i wy- 


wierają na nich ostry nacisk, aby odmówili 
do 


Mussolini 


strjackich, przyjaźń się 


Gdy się w mieszał spraw au- 


przyjmowania gazety. 


[u Oto kiłka przykładów 


skończyła. może 


na tego rodzaju 


stać SĘ podobnie. Tacy ludzie, którzy pra: nieslychane represje i nacisk na spokojną 
cują z Polską, pójdą pod mur — i koniec!t*||jność mazurską: 

l W j s ji . . . . 

4. Na ząbawie karnawałowej w vv'ymoju i. Nowy nauczyciel szkoły niemieckiej 


(Wemitien) na Warmji, urządzonej 
Niemców, wygłosił przemówienie w imieniu 


BDO.. nauczyciel miejscowy Zimmermann, b. 


przeź| w Dlużcn Herholz za- 
brania czytania „Mazura“, Polecił on urzęd- 
nikowi poczty jagerowi, aby odmówił „Ma- 
zura“, co ten samowolnie uczynił, zagraża- 
jąc przytem odbiorcom represjami. 

miłosierdzia w tejże miejsco- 


(powiat szczyciński) 


centrowiec, i powiedział m. in.: 


„Jest bezczelnością, że Polacy z dyrek- 
torem Banku 'na czele objeżdżają okolice i 
werbują dzieci do szkół polskich. 

Choć mamy przyjaźń z Polską, musimy 


Siostra 
wości, ujrzawszy w domu chorej gospodyni 
lekowej „Kalendarz Mazurski“ zabrała go zí 
ostro zarysować naszą granicę w Prusach |slowami: „To wy tu macie polskie kalenda- 
Wschodnich i bronić ojczyzny. Ci, co są pojrzeż Czy nie wiecie, że tego nie wolno wam 
polsku usposobieni, nie będą mieli we wsi | trzymać?" 
żadnych Oświadczam to w imieniu | 5, Żandarm w Piwnicach (pow. Szczytno) 
B. DO? tobchodzii mieszkańców wioski, zabraniając 

5, Wyjątkową działalność przejawia re-lim „Mazura“ i „Kalendarza Mazurskiego”. 
negat Petrikowski z Butryn działacz BDO, i 4. Gottlieb Karaś napisał do „Mazura 
wybitny członek NSDAP. Znając dobrze sto-ł korespondencję, skarżąc się na upośledzenie 
stry nacisk | Polaków w kościele ewangelickim. Dnia 9-go 
na „usposobionych po polsku”. Wielokrotnie marca zjawił się u niege żandarm, przepro- 
„Nie rozumiem, wadził śledztwo i zagroził mu wiełomiesięcz- 


praw. 


unki miejscowe, organizuje on 


też wyrażał się publicznie: A 
jak Polacy w Niemczech mogą zarabiać nie-|ną karą za tege rodzaju- „przestępstwa”. 
5, Emilowi Aleksandrowi z Szymanek (po- 


mieckie pieniądze!” 
wiat szczyciński) grożono śmiercią(!) ze stro- 


ramienia À SEL : . . 
ny organizacyj hitlerowskich, o ile nie za- 


trikowski organizuje Z 


lenże Pe 
BDO po 
przeciw 


skiej“, biorąc w obronę księży germanizato- 


wioskach zevrania protestacyjne 


przestanie rozszerzania „Mazura”. 

Prusach Wschodnich 
ciężko walczy o swoje podstawowe wartości 
k. W walce tej społe- 


akcji kościelnej „Gazety Olsztyń- 


Ludność polska w 


rów i biskupa Kallera. Petrikowski sam był . KSM 
kulturalne o swój J 


rzed dwoma laty organizatorem napadu j : jg: kśt 
1.1 ; i 4 czeństwo w kraju jest całkowicie po jej 
stahlhelmowców na plebanję ks. proboszcza ZAP.) 

„ ; FFE ' z tronie. sí . 
Osińskiego, prezesa Związku Polaków w Pru- y 


sach Wschodnich. 
trikowski 
Polacy spolszezyli 


Na jednem ż zebrań Pe- 
germanizacyjną 


uzasadniał 


akcję 


calkowicie ongiś 
5 


JA PANIĄ KOCHAM I JUż. 


tem, że 
Poznań. 


ZANA M 
niemiecki? (C. P. C) Państwo Gąsiorowscy żyli z sublokato- 
6. W związku z tą akcją na uwagę zasłu-|rów — trudno. tak w życiu bywa. Pan Gąsiorowski 
i i i t ata * a rę 1] |, > » p s. 
gują kazania O. Herrmanna, franciszkanina,| stracił pracę trzy lata temu, ale za wszelką cenę po 
pai stanowił mie dać się biedzie... 


p LĄ £ > R ` ` 144 1 
j y ściele w Stawigudzie (Stabigot- Ar = A 
KIOry Y kości y ` £ z W jakiś czas po redukcji zebrała się rada rodzin- 


ten) powiedział m. in. dosłownie: na jako jedyny sposób wybrnięcia z przykrej sy- 


przedstawiła 
„komfortowe 


mieszkania na 
pokoje z 


dla 


tuacji, projekt parcelacji 


„Było to podczas plebiscytu na Śląsku. 
r pojedyńcze. 


Liczni Polacy związali 10 Niemcom ręce na 
plecach i popędzili ich do lasku. Po drodze 


umeblowane 


zienką, życiem. opraniem 1... słońcem — wypła- 

calnych*. 
Naskntek 

wypłacalnym. ale natomiast bardzo „z życiem, łazien- 


mie- 


odnajęto 5 pokoi przeważnie nie- 


tego 


znęcali się nad nimi. W lasku musieli Niem- 


cy wykopać sobe grób, ; zostali porem TOZ- kq i opraniem”, Tak więc państwo Gąsiorowscy 

strzelani i przysypani ziemią. V Bytomia | jakie takie dochody, a poza tem moc długów i kło- 
i ZERAGE 3 

zdarzyła się później katastrofa na szybie | potów. troskach 

„Zentrum“. jednego z morderców zasypał wę-|bs!o dla całej 


x a R z ` > Jednym z sublokatorów państwa Gąsiorowskich był 
` ] 7 = 8 rać. z ] ; 
giel. Nie można go bylo odratować Choć! ody student Uniwersytetu Warszawskiego, o którym 
|| 


przez wywierconą dziurę podawano mu po-| wiemy tylko tyle. że zakochany był okropnie w 
karmy, zmarł na zatrucie krwi. Tak Bóg uka-|swej sąsiadce — sublokatorce, pannie Jadzi. Panna Ja- 
rał uczestnika mordu na Niemcach*. długo czekała na oświadczyny. lecz pewnego 
mę . : ; : młodzieńca postanowiła 

7. Ks, franciszkanie w Olsztynie znani są z P 
przeciwpolskiego usposobienia. Gdy budowali 


Jedyną rozrywką po całodziennych 


rodziny z przyległościami — radjo. 


dzia 
{dnia znudzona nieśmiałością 
pierwsza zaatakować. 


Szumiały im echa kawiarni... Pan Józef, nie zno- 


„GŁOS WĄBRZESKI* 


krotnie dzieciom, iż kto do szkoły polskiej u-| 


ła-jjak spada kamień ze szczytu na 


Nr. 45 


Przepisy subskrypcyjne 3 proc. 
premjowej pożyczki inwestycyjnej 


Í 


Premjowej 
instrukcję 


Deleg 
Pożyczki 
przeznaczoną dla placówek sprzedaży nowej 
Pożyczki Inwestycyjnej, 

Placówki subskrypcyjne podzielone z0- 
stały na następujące syndykaty: Bank Pol- 
] 


do spraw 3 proe. 


Inwestycyjnej rozesłał 


ski, Krajowego, Pań- 
stwowy Kasa Osz- 
czędności, Związek Banków w Polsce, Zwią- 


jank Gospodarstwa 
Bank Rolny, Pocztowa 


zek Miejskich i Powiatowych Kas Oszczęd- 
Związek Polskich Kas 
Lwowie, Kredytowy Zwią- 
Ko- 


munalnych Kas Oszczędności woj. śląskiego, 


ności w Warszawie, 


Oszczędności we 
zek Komunalny w Poznaniu, Związek 
Centralna Kasa Spółek Rolniczych w War- 
szawie oraz Syndykat Instytucyj Spółdzie|- 
czych. Syndykaty te obejmują nadzór nad 


działalnością subskrypcyjną swych placówek 


Z dniem otwarcia subskrypcji, a więc z 
dniem 10 kwietnia rb. syndykaty te składać 
o przebiegu akcji subskryp- 


będą raporty 


cyjnej, a placówki sprzedaży nadsyłać co- 


dziennie drogą telegraficzną kwotę  złożo- 
nej subskrypcji. 

Subskrybenci składać będą deklaracje 
na dokonaną subskrypcję, przytem deklara- 
zbiorowe. 


zostały 


cje te będą indywidualne, bądź 
Deklaracje przeznaczone 


na przyjęcie subskrypcji od pracowników w 


zbiorowe 
|większych instytucjach i przedsiębior- 
| stwach, deklaracje zaś indywidualne dla 
przedsiębiorstw oraz osób fizycznych i pra- 


|wnych, podpisujących pożyczkę osobno. 


| Subskrybent przy podpisywaniu dekla- 
j .. sr . Ą 2 
|racji ustalić musi, czy należność za sub- 


skrybowane obligacje wpłaci ratalnie, czy 
też w względnie czy skorzysta z 
prawa opłacenia tej należności do wysoko- 
ści 50 proc. obligacjami Pożyczki Narodo- 
wej. Zgodnie bowiem z rozporządzeniem mi- 


całości, 


nistra skarbu, pierwonabywcom Pożyczki 
Narodowej oraz osobom, które otrzymały 


obligacje tej pożyczki na zasadzie przelewu, 
dokonanego za zgodą Komisarza General- 
nego Pożyczki Narodowej, służy prawo po- 


(krycia temi obligacjami po kursie 


nym należności za Pożyczkę lnwestycyjną 
do wysokości 50 proc. Przy pokrywaniu sub- 
skrybowanych obligacyj gotowizną w całoś- 
ci, należność całkowita powinna być wpła- 
cona przy składaniu deklaracji. Natomiast 
przy opłacaniu na raty wniesiona powinna 
być rata pierwsza. 


Wpłaty ratalne będą rozłożone na 10 
równych rat miesięcznych, które po wpłaceniu 
pierwszej raty przy subskrypcji powinny być 
wpłacone najpóźniej do dnia 5 każdego 
miesiąca, począwszy od czerwca 1955 r. do 
lutego 1936 r. włącznie. Subskrybenci opła- 
cający należność w ratach tracą prawo do 
dwóch pierwszych kuponów, płatnych 1 
września rb. i 2 stycznia 19536 r. 

W wypadku opłacania części należności 
obligacjami Pożyczki Narodowej. muszą one 
być złożone jednocześnie z pierwszą ratą, 
przyczem cesja i podpis subskrybenta na 
obligacji Pożyczki Narodowej nie są po- 
trzebne, gdyż obligacje te automatycznie 
przechodzą na skarb państwa. Obligacje 
6 proc. Pożyczki Narodowej wpłacane na po- 
krycie subskrypcji Pożyczki Inwestycyjnej 
muszą posiadać wszystkie kupony łącznie z 
bieżącym kuponem Nr. 5, płatnym t lipca 
rb. 


Placówki subskrypcyjne wydawać będą 


subskrybentom pokwitowania, wniesionych 
wpłat oraz pokwitowania na złożenie obli- 
gacyj Pożyczki Narodowej.  Pokwitowania 
te nie podlegają opłacie stemplowej. 

Subskrybenci Pożyczki Inwestycyjnej 
otrzymają najpóźniej do dnia 20 sierpnia rb, 
imienne tymczasowe świadectwa, uprawnia- 
jące do uczestniczenia w losowaniu premij. 
Pierwsze losowanie odbędzie się dnia 1 
września rb. Na tymczasowych świadec- 
twach będzie oznaczona emisja, Nr. seryjny 
i kolejny obligacji, którą w przyszłości 
otrzyma subskrybent. 

Cena sprzedażna jednej obligacji 5 proc. 
Pożyczki Inwestycyjnej, ustalona została na 


imien-100 zł imiennej wartości. 


DESREI DRN RESET I ARTAS NE ETRE ARCANA WC 


| 
| 
| 
| 
| 


| 
| 


ł 
] 
i 
| 


| 


„Miłym sercu memu mieszkańców Wąbrzeźna 
zapraszam na mój najnowszy film „Dla Ciebie 
śpiewam“ do tutejszego kinoteatru 


(środa, 10 bm.) JAN KIEPURA 


szący gwaru i ludzi, czuł się jeszcze bardziej onie- 


śmielonym i małym. 


Nagle Jadzia przestała mówić, spojrzała badaw- 
czo na parinera i przeszywając go stalowym wzro= 
kiem rzekła: 

— Co pan sobie właściwie myśli, panie Józefie? 

Józef struchlał — nigdy jeszcze takim tonem do 
niego nie mówiła. 

— Ja właściwie, no tak — właściwie to ja nic nie 
myślę... 

— To źle, proszę pana.. f niec mi pan nie chce 
powiedzieć? — spadło na gołębią duszę pana Józefa. 


rozmiękłą glebę, 
— Panno Jadziu... znamy już pół roku czasu? 
Tak. 
W tej 


się 
jazzbandzista kończące 
„eariocę” uderzył w instrument, że pan 
Józef zgubił wątek, zbladł okropnie 
i ani jednego słowa nie mógł wydobyć ze ściśniętego 
gardła, 


chwili zwarjowaną 


tak mocno 


przestraszył 


się, 


ła rogiem ulicy, w której zniknęła Jadzia po po- 
pan Józef tupet i pewność siebie, 
chciał za nią biec, powiedzieć jednym tchem wszyst- 
ko co czuje, ale w tej samej chwili poczuł jak serce 


żegnaniu. odzyskał 


mu bije i czoło oblewa się potem... Nie! Stanowczo 
nigdy nie będzie miał odwagi wyznać jej tego co 
czuje. 


W stanie podobnym do mąk Tantala czekał na na- 
stępne spotkanie z Jadzią. 


È i ` 
R, WE ÓW A 


Widział ją kilka razy w przelocie jak przechodziła 
przez pokój jadalny, jak znikała w mrocznym przed- 
pokojn. kierując się ku wyjściu, ale ona jakby prze- 
stała zwracać na niego uwagę. | to go dobiło do resz- 
ty. Wreszcie przyszła ważka w swych skutkach, nie- 
dziela. Deszcz padał od rana. Panna Jadzia nie wy- 
chodziła nigdzie. Pan Józef „wytropił” moment, w 
którym siadła przy głośniku radjowym w wygodnym 
fotelu. Ciągle pełen niepokoju usiadł obok niej. Nada- 
wano operetkę. Zawsze pełne czaru straussowskie me- 
lodje oplątały słowa, półsłowa, spojrzenia i nuśmie- 
chy. 

Feraz, albo nigdy, myślał pan Józef. 

Panna Jadzia prowadziła obojętną rozmowę. 

— Cóż pan porabiał przez cały tydzień 
Ja”... — pan Józef chce już wykrztusić, że 
myślał o niej bez przerwy. że noce spędził bezsennie 
1 w 


tym samym momencie mówi matowym głosem — 
pracowałem, byłem dwa razy w kinie, ale sam, słowa 
honoru... że byłem sam. 

— Cóż mnie io obchodzi — pada odpowiedź, obo- 
jętua i zimna. 
W głośniku przy koloraturowych arjach rozmowa 


jest bardziej ożywiona. Zresztą, jak zawsze w ope- 
retce, mówi się przez cały czas o miłości. 

— Panno jadziu, ja naprawdę chciałem pani dzi- 
siaj powiedzieć... 

— Czy. czy to, że pan dzisiaj pił kawę na Śnia- 
uanie...? 

— Nie. nie... ja... — i znowu skurcz w gardle i 


trema, trema mrożąca krew w żyłach. 

Nie! Nigdy tego nie wypowie głośno. 

— ja chciałem powiedzie 

„Kocham cię i moją bądź”... — składa uwielbienie 
u stóp bohaterki amant z radjooperetki... 

— Kocham cię i moją bądź — powtarza prędko, 
paląc mosty za sobą pan Józef. 1 naraz ogarnia go 
zdumienie dla swej odwagi, tak że urwał i siedzi bez 
słowa patrząc tylko w oczy panienki. 

— Co, co pan powiedział, co? Pan mnie... 

— Ju panią kocham i już. 

Panna Jadzia siedzi chwilę cicho, a potem: zaczy- 
na się śmiać leciutko, ale to juź nie jest tak strasz- 
ne, jak poprzednia rozmowa. To nawet jest przy- 
jemne i zachęcające. 

— Więc trzeba było aż tak panu podpowiedzieć... 
tyle czasu musiałam na to czekać? 

„Tylko z tobą i dla ciebie"... — kończy arja ra- 
djooperetki. 


Te CORE ZACZ E 
CZY WIECIE, ŻE... 

— Radjosłuchacze austrjaccy są bardzo 
niezadowoleni, gdyż muszą płacić rocznie 1 schi- 
ling na cele związane z popieraniem sztuki. 

t z a 

— Radjo francuskie w bieżącym roku będzie 
transmitować 80 przedstawień z opery paryskiej 
„Opera Comique'”, z „Comedie Fransaise* i z 
„Odeonu”. 
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— W każdą niedzielę radjo francuskie na- 
dawać będzie audycje piosenek francuskich. — 
Dział ten objęła znana śpiewaczka Yvettę Guil- 
bert. 
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KONCERT CHOPINOWSKI 
Pod protektoratem JWP. Starosty 
Kalksteina odbędzie się w dniu 9-go 
kwietnia br. we wtorek dla uczczenia 
125-tej rocznicy urodzin Szopena 
KONCERT 
z udziałem pianisty WP. prof. Lisie- 
kiego z Poznania. 
Program: 
Część pierwsza: 
1. Jubilate Beethovena wykona Chór Lutni z 
tow. fortepianu. 
Szopen — człowiek i artysta, wypowie p. rej. 
Szust; 
. Nokturn Cis-moll 
trzy preludja As-dur, G-dur, Fis moli 
Scherzo H-moll, wykona p. prof. Lisicki. 
Część druga: 
„Pamięci Szopena* — 
macja p. Smaciarzówny; 
Mazurek H-moll; 
trzy walce op. 64 As-dur, Cis-moll i Des-dur, 
Polonez As-dur, wykona p. proł. Lisicki, 
Do Melpomeny, Lachmana, 
Szynkareczko — Szafareczko Szopena, 
Polonez z „Halki“ Moniuszki, z tow. forte- 
pianu wykona Chór Lutni. 
' Koncert odbędzie się w sali Dworu Wq- 
brzeskiego. Początek o godzinie 8-mej. 
Cena wstępu: krzesła po zł. 2 zł; 1,50 zł; 
ił zł; miejsca stojące po 0,50 zł. Przedsprzedaż 
biletów w księgarni p. Wojteckiej. 


PRZED WYSTĘPEM TEATRU 
anu ZIEMI POMORSKIEJ 

W czwarięw, dnia 11 kwietma br. o godz. 
i „Dworu Wąprzeskć z” 
wystąpi z reali- 
„LYGJA” 


mąż 


Ro 


«-mej wieczorem w Sali 
go, leair Ziemi Pomorskiej 
zacją utworu Jamesa Barreta p. i: 
sztuki z czasów przesiadowania chrześcijan. 
— Jest to sceniczne ujęcie arcydzieła Hen- 
ryka. Sienkiewicza „Quo Vadis”. Rzym Nero- 
na, męczeństwo pierwszych chrześcijan, walą- 
cy się w gruzy aatyczny świat íi narastająca 
epoka tryumiu chrześcijaństwa — wszystko to 
ukazane jest w szeregu barwnych, pełnych ru- 
chu i życia obrazach. Postaci Nerona i jego za- 
usznikow, staremu Rzymowi przeciwstawiony 
jest Rzym nowy ukrywający się w katakum- 
bach i męczeńską krwią, opłacający wiarę w 
Chrystusa. Przepiękna postać Lygji, postacie 
chrześcijan, starców i dzieci, idących z pieśnią 
na ustach na męczeńską śmierć, rysują się jas- 
nemi konturami — na tle ciemnych, pełnych 
wyuzdania i moralnego rozkładu, patrycjuszy 
neronowego Rzymu. Wspaniałe widowisko re- 
ligijne, przygotowane z niezwykłym nakładem 
pracy, przez reżysera Dra Pobóg - Kielanow- 
skiego, specjalnie na okres wielkopostny — 
otrzymało świetną obsadę artystów teatru, któ- 
rą tworzą pp.: Hlouskówna, Kopczyńska, Kopi- 
jowska, Pytlasińska, Skassówna, Stanisławska, 
Ostoja-Staszewski, Pobóg-Kielanowski, Cybul- 
ski, Czesławski, Heleński, Ilcewicz, Kalinowicz, 
Kwaskowski, Loedl i inni. Przedsprzedaż bi- 
letów odbywa się w Księgarni WP. Wojteckiej. 


ZAPISY DO SZKÓŁ POWSZECH- 
NYCH: 


We wtorek dnia 9 kwietnia i w środę dnia 
10 kwietnia zechcą rodzice zgłosić dzieci, uro- 
dzone w 1928 r. do szkół powszechnych. Dziew- 
częta należy zgłosić w szkole żeńskiej chłopców 
w szkole męskiej od godziny 7,30 — 8,30; i do 
12 do 13-tej. Przy zgłoszeniu trzeba przedło- 
żyć następujące dokumenty: metrykę urodzenia, 
świadectwo szczepienia ospy i metrykę chrztu. 
Celem usprawnienia zapisów prosimy 0 dotrzy- 
manie podanego terminu. 
Kierownicy szkół powszechnych 


BYŁYM JUNAKOM P. W. — DO 
> WIADOMOŚCI 

W/ maju i czerwcu br. odbędzie się pobór 
głównego rocznika 1914. Szczegóły i plan sta- 
wiennictwa podane będą do publicznej wiado- 
mości, obwieszczeniami, przez władze admini- 
stracji ogólnej. 

Zmaczny odsetek poborowych i ochotników 
stanowić będą byli junacy PW., posiadający za- 
świadczenia z ukończeniem II-go stopnia PW. 

Zwracamy uwagę, że do korzystania z przy- 
sługujących ulg uprawniają „Zaświadczenia z u- 
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„GŁOS WĄBRZESK I* 


Uroczyste zebranie 
Polskiego Związku Zachodniego 


Wąbrzeźno, 7 kwietnia 1955.1 


ali ho- 
telu pod Białym Orłem odbyło się uroczyste 
zebranie, zwołane z okazji 


Tygodnia Propagandy P. Z. Z. 


nież balkon wypełnione były 


W dniu dzisejszym. po sumie w 
odbywającego się 
Sala jak rów 
przybyłem o- 


bywatelstwem tak z miasta jak i z powiatu. 


Zebranie zagaił ks. prof. Brejski. prezes 
Polskiego Związku Zachodniego. witając 
przedstawicieli władz Pp. starostę Z. Kalk- 
steina, naczelnika Sądu Grodzkiego |. Cie- 
szyńskiego oraz wszystkich zebranych. W 
krótkiem przemówieniu wskazał ks. Brejski 


na zadania Polskiego Związku Zachodniega, 


oraz na konieczność czuwania. Odczytany 


porządek zebrania przyjęty został bez zmian. 
od- 
W przemówieniu 


aidh SĘ : 
Najważniejszą częścią zebrania byl 
czyt sędziego p. 5chwarza. 
swem mówca przedstawił zebranym stosunki 


(Refe- 


począwszy 


w jakich żyją Polacy w Niemczech. 


odcinkach 
Red.) 


P. sędziego Schwarza, za interesujący od- 


rat ten zamieścimy w 


od mumeru środowego. 


czyt magrodzili zebrani licznemi oklaskami. 
Po wygłoszonym referacie zebrani uchwalili 
następujące rezolucje: 


Kasprowicza, dekla- 1) „Ogłoszony przez rząd Rzeszy dekret o pow- 
szechnym obowiązku służby wojskowej musi {dynie dzięki odwadze 13 letniego harcerza, nie dobył nieszczęśliwego, chłopiec już dawno stra- 
być przez społeczeństwo polskie uznany za jpociągnął za sobą utraty życia ludzkiego. Dzieci |cił przytomność i nie dawał znaku życia. 
fakt zasadniczego znaczenia; łakt ten ilustru- | 


je z całą wyrazistością, że Polska, mimo dą- 
żenia do pokojowego współżycia z sąsiadami 
oraz do utrzymania więzów przyjaźni z sze- 
regiem państw europejskich, gwarancje wła- 
snego bezpieczeństwa i spokoju znajduje w 
rozwoju własnych sił państwowych, a prze- 
dewszystkiem w swojej sile zbrojnej.“ 


„Nieusprawiedliwiona i niespodziewana od- 
mowa niemieckich władz państwowych udzie- 
lenia prawa publiczności jedynej polskiej 
szkole średniej na terenie Rzeszy Niemiec- 
kiej, gimnazjum w Bytomiu, wyrządziła wiel- 
ką krzywdę ludności polskiej w Niemczech. 
Niewątpiąc, że krzywda ta musi być napra- 
wiona, stwierdzamy, że oamowa ta pozostaje 
w sprzeczności z oświadczeniami kanclerza 
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ciągu ostatnich 2 lat. Posiadający zaświadczenie 
z ukończenia Il-go stopnia PW. z lat wcześ- 
niejszych powinni natychmiast zgłosić się z nie- 
mi u najbliższego Komendanta Powiatowego 
PW. celem złożenia egzaminu dodatkowego na 
przedłużenie i td., ważności posiadanego zaś- 
wiadczenia. lnaczej tracą prawo do ulg. 

Kto ukończył il-gi stopień PW. — a nie o- 
trzymał jeszcze zaświadczenia ukończenia 
II-go stopnia PW.. winien również zaraz zgłosić 
się u Komendanta Powiatowego PW. 


z 


WALNE ZEBRANIE „LUTNI* 

W sobotę odbyło się walne zebranie chó- 
ru „Łutni”. 
p. St. Chwiałkowskiego. Nowe władze na rok 
bieżący wybrano w starym składzie z tem, 
że dotychczasowy zastępca dyrygenta p. Cz. 
Makowski, wybrany został dyrygentem. za- 
stępcą dyrygenta wybrano p. Zydorczaka. Na| 


Marszałkiem zebranie wybrano 


z-cę sekretarza powołano p. St. Taikowskiego. | 
| 

Z KOMITETU OBCHODU ROCZNICY 

SZOPENOWSKIEJ 

komunikują nam: 
nowskiego, który 
dnia 9. bm. miało się rozpocząć w kinie p.; 
Szymańskiego wyświetlanie wspaniałego fil- 


odbędzie się we 


Hitlera o uznaniu praw narodowych ludności 
połskiej w Niemczech i jest nowym dowodem, 
że na ziemiach zamieszkałych przez ludność 
polską niemieckie organy wykonawcze, nie 
mając zrozumienia dla wartości kulturalnych 
społeczeństwa polskiego, prowadzą nadal po- 
litykę ucisku i wynarodowienia. — Tego ro- 
dzaju postępowanie władz niemieckich sprze- 
czne z ołicjalnemi deklaracjami o koniecz- 


ności poprawnego ułożenia stosunków mię- 


dzy obu narodami musi się odbić ujemnie na 
tych stosunkach, zwłaszcza, że społeczeń-| 
stwo polskie uważa 


ludności polskiej w Niemczech tak pod wzglę- | 


należne traktowanie | 
dem swobody rozwoju wartości kulturalnych, | 
jak i form organizacyjnych za jedną z kardy- 
nalnych podstaw dobrych stosunków sąsiedz- 
kich. - walka ludności 


polskiej w Niemczech, jako pełno prawnych | 


że 


Oświadczamy, 


obywateli Rzeszy o realizację praw narodo- | 
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wych i kulturalnych budzi głęboki oddźwięk 
w społeczeństwie polskiem i znajdzie zawsze 
gotowość solidarnego i ołiarnego poparcia 
całego narodu polskiego w imię zachowania 
całości dorobku kulturalnego. 


Zebranie nrozmaiciły: śpiew chóru „„Lut- 
u“ (Hymn Pomorza” i „O ziemio Ojców”) 
oraz koncert orkiestry gimnazjalnej. 

Przebieg zebrania, jak również tłumna na 
niem obecność Obywatelstwa świadczy, że 
ogół zdaje sobie sprawę z tego, że Polacy w 
Niemczech narażeni są ma prześladowania, 
podczas gdy Niemcy w Polsce korzystają w 


pełni z przyjętych przez Polskę zobowiązań. 


Zebranie zakończono o godz. 13,30 odśpie- 
waniem „Roty“. 


U 


Spodziewać się należy, że Obywatelstwo 
| zapisze się w szeregi Polskiego Związku Za- 
|chodniego. Zapisy przymują wszyscy człon- 
kowie zarządu. 


Jeszcze w miesiącu kwietniu ma być zwo- 


Z. Z. 


łane walne zebranie P. 


REESE LAETI TEGA ZORRO SRK SA EAR WRACA RRATADE ROZK YZDY 
Harcerz uratował życie ludzkie 


PŁUŻNICA. 


W piątek, dnia 5 bm. zdarzył 
się w Płużnicy nieszczęśliwy wypadek który je- | 


szkolne korzystały z przerwy w nauce, bawiąc 
się ochoczo na dziedzińcu bezpieczne pod okiem | 
swego Wtem od strony pobli- 
skiego stawu nadbiegł zdyszany chłopiec i zako- 
że do 


wychowawcy. 


munikował swemu wychowawcy, stawu | 


wpadł jakiś chłopiec. Wszyscy popędzili. — 


O jakie cztery cztery metry od brzegu widać już 


było tylko wierzch głowy topielca. Nigdzie ni lin- 
ki, ni żerdzi, a pomoc musi być szybka. Kto u- 
mie pływać? Nim kto zdążył się zorjentować 
już członek Gromady Zuchów w Płużnicy Ta- 
deusz Drążek rzucił się w wodę, płynąć w kie- 
runku znikającej pod wodą główki, Kilka se- 
kund; zdecydowany chwyt za kołnierz i droga 
powrotna, cieższa od poprzedniej, bo z nieprzy- 
tomnym chłopcem w jednej ręce, do utrzymania 


'się na wodzie i dobrnięcia do brzegu pozostaje 


tylko druga ręka i nogi. A trzeba dopłynąć do sa 
mego brzegu bo dno stawu odrazu się zapada two- 
rząc niebezpieczną, grząską głębinę. Ale kto się 
topił? Otóż nieszczęśliwym chłopcem okazał się 


+ 


przysięgę, poczem następuje przejmowanie akt, | 
od dotychczasowych wójtów wzgl. sołtysów. — 
Czynność przejmowania akt trwa w każdej gmi- 


nie około 2 dni. | 


Do dnia dzisiejszego wprowadzono w urzę: | 
dowanie: 
w Książkach — wójt p. Leśniak, sekretarz | 


p. L. Talkowski; 
w Dębowejłące - 
tarz p. J. Zając; 


wójt p. Matuszak, sekre- 


w Kowalewie — wójt p. Wł. Klimek, sekre- 
tarz p. Szałach. 


Z ŻYCIA Z. Z. Z. ODDZIAŁU DRO- 
GOWEGO W WĄBRZEŹNIE | 
Młoda ta organizacja mimo swego; krótkie- | 

go istnienia jednak oparta o silny zarząd w o-| 


członków. | 


Członków tej organizacji widać można by-| 


Iste. — 


sześcioletni synek kierownika miejscowej szkoły 


Stefek Gzella. Gdy bohaterski harcerz wy- 


Chłopcy okazali jednak, że nie próżnują w Gro- 
madzie Zuchowej. Wyciśnięto wodę, ułożono 
topielca na ziemi i zastosowano sztuczne oddy- 
które po pewnym czasie okazało się 
skuteczne. Mały Stef odzyskał 
Wśród chłopców zapanowała nieopisana radość, 


chanie, 
przytomność. 


la Tadzik Drążek stał się bohaterem, na którego 


wszyscy mieszkańcy wioski spoglądają z podzi- 
wem i wdzięcznością. Państwo Gzellowie do- 
wiedzieli się o wypadku dopiero wieczorem, 
kiedy wrócili z konferencji nauczycielskiej w 
Toruniu, Cześć Ci mały Tadziku! Cześć Ci Har- 
cerzyku kochany, który nie wahałeś się stawić 
na szali życia swego w walce o uratowanie bliź- 
niego. — Niech rośnie w miljony organizacja 
Harcerska, która takich jak ty wychowuje bo- 
haterów, świadczących o tem, jg, „ lerc>rz nie- 
sie chętną pomoc bliźną 
zesem, a „Czuwaj” a 
nienia wszystkiego c 


„PIEŚNIARZ wasi 
Dziś w poniedziałek o godz. 8,15 i we wto 
rek o godz. 8,15 wyświetlany będzie w kinie 
„Słońce' wielki polski film pod tyt.: „Pieśniarz 
Warszawy”. 


KRATECZKI 


W dniu 2 kwietnia bm, ukarany został 90 
złotych grzywną Konstanty Gronowski z Wą- 
brzeżna., za to, iż w dniu 22 sierpnia 1934 r. 
leśnictwa  Dębowałąka 
sosnę wartości 9—10 zł. Być może że udałoby 
mu się te sosnę przytransportować do domu, 
gdyby nie pies leśniczego, który uciekającego 
Gronowskiego przytrzymał, a swemu Panu dał 
możność skonstałowania nazwiska osobnika. 


ściął sobie na szkodę 


— Drzewo w kotysce. Zygmunt, Stanisław 


| obach PP. prez. Żonakowskiego, skarbnika Mele- |i Katarzyna Sądowscy oraz Bolesław Liczkowski 
|rowskiego oraz sekretarza Górnego kroczy sta- |z Małych Radowisk, jadąc w dniu 4 lutego 35 r. 
W dniu koncertu Szope- |le naprzód. Organizacja ZZZ prowadzi, można |z targu znaleźli na drodze czuby sosnowe, któ: 
wtorek,|rzec cichą pracę dla dobra Ojczyzny oraz swych |re po przyjeździe do domu, ułożyli w kołysce 


i gnoju. Mimo dość sprytnego schowku, policja 
odkryła — ale nie czuby tylko grubsze drzewo 


mu „Dla ciebie śpiewam” z naszym niezrów-|ło jak brali udział we wszystkich uroczystościach | brzozowe, już pocięte. Za wyrządzoną szkodę 


nanym tenorem Janem Kiepurą. P: Szymań- 
ski jednak nie chcąc wpływać na umniejsze- 
nie frekwencji na koncercie Szopenowskim, 
z pewną stratą materjalną dla siebie zdecy- 
dował się wyświetlać wspomniany film do- 
piero od środy. Ten kulturalny gest zasłu- 
guje na pełne uznanie. 


POW. ZJAZD STRAŻY POŻARNYCH 

Wczorajszej niedzieli odbył się w Wą- 
brzeźnie Powiatowy Zjazd Straży Pożarnych 
przy licznym udziale Strażaków. W czasie na- 
bożeństwa przemówił do Strażaków Ks. admi- 
nistrator Szymański, Wspólny obiad dla ucze- 
stników zjazdu odbył się w hotelu p. Klimka, 
a po posiłku odbywały się na stadjonie PW. WF. 
popisy. — Szczegółowe sprawozdanie podamy 
w następnym numerze. 


PRZEJĘCIE URĘDOWANIA PRZEZ 
NOWYCH WóJTÓW 


W ostatnich dniach rozpoczęło się przej- 


mowanie urzędowania przez nowych wójtów. 
Przejęcie odbywa się uroczyście. Od nowo- 


kończenia ll-go stopnia PW.” wystawione Wi wybranego wójta odbiera Starosta Powiatowy 


narodowych oraz ku uczczeniu naszych wodzów. 

Zarząd mimo ciężkich warunków w jakich! 
obecnie się żyje, postanowił zakupienia 
sztandaru i to wyłącznie siłami członków. Myśl, 
tą wprowadził w czyn i otóż wielka ta uroczy- 
stość poświęcenia sztandaru nastąpi w dniu 28 
kwietnia br. 


myśl 


Na uroczystość tą, jak nam wiadomo przy- | 
będzie dużo przedstawicieli, tak Rządu, jak or-| 
ganizacyj z Warszawy oraz Torunia. 


i 
widać będzie jasno, że 
j 


Z uroczystości tej 
robotnik wąbrzeski sam również umie samodziel- 
mie pracować nad sobą i chce zostawić w spu- | 


ściźnie swemu młodemu pokoleniu sztandar. 


Pokolenie to będzie dumne, ze swych przod- 
ków, którzy mimo ciężkich warunków materjal- | 
nych potrafili ze swych groszowych składek do- 
konać tak wielkiego czynu jak zakupienie sztan- 
daru. Społeczeństwo winno równie dopomóc te- 
mu szaremu robotnikowi i podać mu zawsze 
bratnią dłoń, Na tem zbiedzonym i spracowanym | 
robotniku jest prawie wszystko oparte — i moż- 
na rzec jest to fundament, na którym opiera się i 
cały ustrój naszego życia. 
we Wroniu, gdzie zabrała drzewa na sumę 20 zł. , 


leśnictwa Czystochleb, skazani zostali na 8,55 zł. 
grzywny lub 2 dni aresztu. 


Zorganizowana szajka, — Do niebywałej 
śmiałości dochodzą niektórzy w czasie krądzieży 
drzewa. Niedość że w okrutny sposób dewa- 
stują lasy, ale jeszcze stawiają się do bicia i gro- 
żą niem każdemu, kto im w tej robocie stara się 
przeszkodzić. W styczniu 1935 r. siedmiu ta- 
kich osobników mianowicie: Franciszek Lewan- 
dowski, Bolesław Zieliński, Jan Marszał z Ka- 
tarzynek i Bieda Jan, Gałka Błażej, Słowik 
Antoni, oraz Młyniec Stanisław, z Jarantowic 
skradli na szkodę właściciela lasu Alfonsa Loe- 
bena, drzewa wartości 35 zł. — Za niebywałą 
śmiałość tudzież dość znaczną kradzież, każdy 
z oskarżonych otrzymał karę grzywny po 100 zł. 
lub 10 dni aresztu a herszt tej szajki Jan Bieda 
200 zł. łub 20 dni aresztu. 

Derkowski Antoni z Wąbrzeźna, nic sobie 
już mie robi z aresztu. Będąc już raz karanym 
za drzewo, ponownie musi iść za kratki na 4 
dni. A może też zapłaci 20 zł. grzywny. 


Podobna szajka jak w Katarzynkach, graso- 
wała sobie w dniu 8 grudnia 1934 r. po lesie 
Odnośnie do pierwszych czterech, Sąd uznał ich 


Nr. 45 


„6 ŁOS WĄBK 
1 udowodn strażnika leśnego,: 23 maja o godz. 14,00; K raw elej spoglą y szłość. Wiosn g = POD 
h ox dr Gadd are i > sA) s. 4,00; Krół. Nowawieś 23 maja* mial bh pogl zł na t s roczna nę świnie pełnomięsiste od 120 do 150 kg. 54—60 
BLE każdego po 50 zł. z za-;o godz. 18,00 wiecz. ŻE AE LTZ PUR JACYS A TAA 8 
) 1 10 dni Nat a 2 tat | £ Ref 4 b d Az: susp zatrudnienie przy spla- | świnie pełnomięsiste od 100 do 120 kę. 4 52 
T Natomiast 2 ostat- eteraty ubezpiec u gré we gła- H 
Tą” ! eraty o ubezpieczeniu gradowem wyśła- | wie drzewz ce ku przedpoborowym | świnie pełnomięsiste od 80 do 100 kg. 42—46 
1 uwolniono dla braku namacalnych dowo- szać będą: Wstępne instruktor pow. TRP. — | wysłani Młodzieży Pracującej w To- | Zwi ta użytk ih 
i s : vierz 
lów winy Nazwiska tych panów brzmią. Anto- szczegółowe inspektor ZU. W. runiu Wyjechało z tem, Że praca wy- | tuk aio i siadł odowlane płacono as 
in iński, Stanistaw Wierucki, Ludwik Bona, | konana prze n. Zati ja konto hR | A 
d Gracikowski, Franciszek Siatkowski i ORGANIZACYJNE ZEBRANIE Z.Z.Z. | pai s wf: c: zza dobre od zł. 450—550 
Jan Janusz, wszyscy z Wąbrzeźna. | RYNSK. W dniu 7 kwietnia br. po nabo- | |Konie robocze od zł. 240—388 
ózeł Przednowek i Wojciech Kobyłarz obaj żeństwie odbyło się organizacyjne zebranie ZZZ. SPŁYW DRZEWA. |S starsze od zł. 60—149 
Stanistawek umieli ukraść, lecz nie umiel |” lokalu p. Rehbruna. Z ramienia Zarządu Po- Po pomyślnem załatwieniu tranzakcji ze Spółdzieł |Arowy dobre od zł. 190—250 
vat To też rewizja Policji wyszukała u, wiatowego Wąbrzeźno, wzięli udział Pp.: prezes 1 Mleczarn Rotr”, Zarząd Miejski z p. burmistrzem Krowy średnie od zł. 120—180 
| ie l t ast Ę ' S W: 
inow ipy nowe wartości 4,50 zł. | Żonakowski, sekretarz Staniowski oraz Wiśniew- R ZEK zg o bezr Egia naszego miasta. | Krowy starsze i inne od zł. 60—100 
| i 1 mianowicie zawarł kontrakt Jyrekcją Lasów Pai ie 7 
yylasa 3 słupkowego, 'ski. Prezes p. Żonakowski zagaił zebranie wi- | stwowych w Toru y is wie splav ` i i GLS prosięta od zł. 6— 18 
j ; s uniu w sprawie spławu drzew olo | cii > NE 
l 1,50 na dotychcza- |tając licznie zebranych, podając porządek obrad.| stu bezrobotnych będzie miało zatrudnienie na okres sasz od 30 do 45 kg. wagi. 15— 22 
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1 anie kar esztu 2 tygodni na 2 lata, |treści wy referat podając cel organizacji Z.Z.Z. | ri zk pin Sp i nia APTEK Za- | Przebieg targu żywy. 
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e jej nieściągalności | swemi spostrzeżeniami z życia człowieka pracy, s a Życie towar SÉST | 
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ow EA g) | jednomyślnie założyć Koło ZZZ. w Ryńsku i| z S Sir ge aao TAAT Ca ł ć PRO NIC 
i i ý LO i E branie rady gminnej Pozamek, pod przewodnictwem p. į DYWAĆ nadal jak dotychczas w hali gimnastycznej 
5 At , - Poz | wszyscy obecni na sal zapisał się na cz onków | burinistrza Reiskego. Celem tego zebrania był wybór jPrZY szkole żeńskiej we wtorki i piątki od godz. 19,50. 
UWAGA! CZŁ )NKOW IE T. R. P. | ZZZ. Prezesem Koła wybrano p. Winnickiego Mi. | wójt dla tejże gminy ów, EE A dać 21 Sporód Rającydk się odbyć adne adalh w éwi- 
RENAA eb, > ważnych Spraw | chała, skarbnikiem p. Machalskiego AEEA już wybory powtórne. Kandydowali ci sami, to jest: |czeniach powinni brać wszyscy, a przedewszystkiem 
yt c ników ustalił zarząd Powiatowy I kret s Gi i I a ę p. Plocieniak, właśc majątku Owieczkowo i p. Krużycki| Stars. Naczelnik. 
R | sekretarzem p. Gronobisa Jana zaś mężem zauła- i f 5 Dh sog j Że e i ! TIEG 
TRP. następujące terminy zebrań nadzwyczaj- | zia ną Pr; ji AREEN T ay b, wójć pól. OFORE: EA oO Lorman oai PREY — ZEBRANIE ZESPOŁU RODZICIELSKIEGO przy 
nych poszczególnych Kółek Rolniczych ma da rzy wórz p. Nowakowskiego Jana api wyborów. Obydwaj kandydaci otrzymali po f ośrodku ..Zrębu* w Wąbrzeźnie odbędzie się dnia 8. 
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OE GAI Radou iska 11 kwietnia o godz. 17,00; Wa- jeżeli zgrupuje się w organizacji tak silnej jak głosowaniu BR sowano powtórnie przyczem kandyda- | prof. Winogrodzkiego „O dobrych i złych skutkach ko- 
brzeźno 12 maja o godz. 12 w poł; Wałyczyk | i ZZZ R t i kd wę t y 1 5 % J) tem był p. Plocieniak, otrzymal on 6 głosów, pozostałe | edukacji“, 4) Wolne wnioski, 5) Zakończenie. Zarząd. 
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12 maja o godz. 18,00; Kowalewo 5 maja o godz. i l , „deka i SB ząb P yy 3 a Bi ate Hi | — BACZNOŚĆ MŁODZI HANDLOWCY! Zebranie 
pa y j: 5 go chce i nie idzie na lep frazesów jak inni, tech gmina niema jeszcze woja. wo RECZNE SAR odzie się i z -tej k 
12 w pol.; Bielsk 5 maja o godz. 18,00. Kietpi- si zę ale p Wie J f wie jedynie pan Starosta. (Kr.) odbędzie ię dnia 8. bm. o godz. 20-tej w lokalu kal. 
ny 7 kwietnia o sodz. 18,00: Ost "REY rzucają różne polityczne związki które mają na, prezesa Jędrzejewskiego. Obecność wszystkich człon- 
?y R ieinia o godz. DVU; s , p wiert- : . . + 5 i c . 
. x P b ss z wg celu nie dobro robotnika a jedynie zrobić dalszy ków obowiązkowa. Zarząd. 
nia o godz. 18,00; Ostrowite 7 kwietnia o godz. |i wteres na barkach robotnik f Po wyczerpaniu l — BACZNOŚĆ KURKOWE BRACTWO  STRZE- 
interes na bé ka. o wycze u jaś ; Ad 
i 00; Golub 28 kwietnia o godz. 12 je; TOWANIA © SKIEG ECKIE W (O! W czwartek, dni : 
15,06; G > 28 vietnia o godz. 12 w południe; porządku skrki zabrdcie! skkoddkono OE NOTOWANIA TORUŃSKIEGO LEC KIE WABRZEZNO? w czwartek, dnia 11. bm. o ga 
Lisewo 28 kwietnia o godz. 17,00; Lipnica 30! 4,; R, NAK ZIE O : | sh Ą EK ył TA PO dzinie 7,50 wiecz. odbędzie się w hotelu brata Stefana 
| AŻ: MA $ Pogra : ! | dzinie 14,30 hasłem „Cześć Pracy". | TARGOWISKA ZWIERZĘCEGO Klimka nadzwyczajne zebranie. Na porządku obrad b. 
maja o godz. 12 w poł.; Wielkie Radowiska 30 ważne sprawy. O liczny udział Szan. Braci prosi 
À ; n 8 p - 8 awy, Z. d Szan. Braci pros 
( maja o godz. 18,00; Rychnowo 26 maja o godz. | TORUŃ. Według urzędowego sprawozda- Zarząd 
18,00; Wielkołąka 26 maja o godz. 12 w południe : D zai nia Komisji notowań cen zwierząt rzeźnych w — BACZNOŚĆ PODOFICEROWIE REZERWY! = 
Mlewo 14 kwietnia o godz. 17,00; Orzechowo SĄD GRODZKI — ZLIKWIDOWANY (Ż) Toruniu z dn. 4 kwietnia br. spędzono na Tar- | Miesięczne zebranie odbędzie się dnia 12. bm. w loka- 
14 kwietnia o godz. 12 w poł.; Przydwórz 19 Dekretem p. Prezesa Sądu Okręgowego w Toruniu gowisko Zwierzęce 146 krów, 348 świń, 12 cie-|lv p. Nadolnego o godz. 19,50. Obecność wszystkich 
A 2 ME dniem 1 kwietnia br. przeniesiony został na równo- $ h 5 ś członków obowiazkowa. Zarząd. 
maja o godz. 18,00; Płużnica o godz. 12 w poł. ANERE NENIA rh Radi śe mą PRACA mroki uł lat 16 kóz, 150 warchlaków, 295 prosiąt, 496 a 
Zieleń 18 kwietnia o godz. 17,00. Pływaczewo Franciszek Litwin. W związku z tem przeniesie niem krą- koni — razem 1463 sztuk. Płacono za 100 kg. 
18 kwietnia o godz. 14,00; Łobdowo 25 kwietnia |ża po mieście pogłoski, że i Sąd Grodzki, mający w|żywej wagi loco Targowisko Zwierzęce w To- | 
o godz. 18,00; Dębowałąka 25 kwietnia o godz. PERR FAROES SERERE A ERNS jary zli-| runiu: Wydawca: Bolesław Szczuka. Redaktor odpo- 
ye" p i i 4 dowany. eV ) prawe r Ź x . 2 s ? ZA 
14,00; Książki 16 maja o godz. 18,00; Łopatki Krowy nietuczone, dobrze odżywione zł. 24—26 wiedzialny: Adam Szczuka, Wąbrzeźno, Mickie- 
16 maja o godz. 14,00; Jaworze 9 maja o godz. POCIESZAJĄCE OBJAWY. Krowy miernie odżywione zł. 18—22|wicza 1. — Drukiem: Zakłady Graficzne Boi 
14.00; Osieczek 9 moja o godz. 14,00; Zaskocz Z nastaniem wiosny natura ożywia się, a ludzkość. cielęta miernie odżywione zł. 30—36 Szczuki — Wąbrzeźno Pomorze. 
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ENIE O LICYTACJI. do pakowania kupię Nabytą na przetargu przymusowym 
IOMOŚCI i l z 
5 St Wibol B. Lewandowski 
rodzkiego w Wąbrzeźnie W z 
Wąbrzeźno Jadwigi 3 | 
s 


jący kancelarję w Wąbrzeź- 


W WĄBRZEŹNIE | 


UL. MICKIEWICZA 13 
SPRZED A | 


Wigury Nr. 12 na podstawie 
WZ kpe podaje do publicznej wiadomości, 
że dnia 10 kwietnia 1935 roku o godzinie 9-tej 


przed południem w Makswałdzie odbędzie się 


Pokoju 
umeblowanego z utrzy- 


maniem lub bez poszu- 
kuje pan. Wiad. w adm. 


„GŁOS WĄBRZESKI” 


już 

wyszedł Nr. 2 
(kwietniowy) 

cena 50 groszy 


ruchomości, należących do p. Wydawnictwo 
„NOWA LINJA” 
Kraków 


Skrytka pocztowa 272 


1-sza licytacja 


Franciszka Waligóry składających się z: 


na dogodnych warunkach 


Bank Związku Spółek Zarobkowych, Toruń 
ul. Szeroka 14 


1 stogu mieszanki około 220 ctr. 
oszacowanych na łączną sumę zł. 1,300 zł. 


Ruchomości można oglądać w dniu licytacji 


Zieiony groch 


Folgera do siewu pierw- 
szej jakości oddaje 


Probostwo 


w miejscu i czasie wyżej oznaczonym. 


Przedzierżawię 


w Wąbrzeźnie nierucho- 
mość 4 morgi roli od 1. 
5. 30. r. 

Kuźmiński | 
Wronie pow. Wąbrzeźno | 


Wąbrzeźno, dnia 8 kwietnia 1935 r. 
(—) JAN GŁÓWCZEWSKI 


Komornik Sądu Grodzkiego w Wąbrzeźnie. a SRDA W. Radowiska 
| Km si í s Sini w (3 a ZOE F2 RUSAN N: s. e a s. Wykę, 
koniczyny 


Dziś i jutro wielki polski film pt. — 
buraki 
do siewu poleca 
E. Zieliński 


n 


| 
"i 


BACZNOŚĆ 


wykładam na mojem pe- 
lu (obwód polowamia ) Kur- 
kocin Dębowałąka fosfo- 
rem zatrute jajka na 
wrony i sroki 


dziennie 2 seanse o godz. 4-tej i 8,15 tryumf pro- 


miennej młodości. KIEPURA śpiewa i zwycięża 


„PIEŚNIARZ WARSZAWY“ 
zakup zboża 


W środę 10-go czwartek 11-go i piątek 12-go bm. 
A E T Przemysłowa 8 tel. A 


KINO 


w filmie 


DLA CHEBIE SPIEWAM 
S UB = | dzia 


TEATR ZIEMI POMORSKIE 


wystawi w czwartek dnia il kwietnia w sali „Dworu Wąbrzeskiego* o godz. $-mej wieczorem 
sztukę Jamesa Barret'a. Sceniczny ten utwór jest przeróbką! słynnej powieści H. Sienkiewicza Quo” Vadis 


O L*Y.*G*J*A" 


uskówna, Kopczyńska, Kopijowska, Ostoja - Staszewski, Pobóg - Kielanowski, 
awski Heleński Ilcewicz Kalinowicz Kwaskowski Loedl 


dźwiękowe 


SŁOŃCE m 


— i >>> >>2QoZE Kurkocin 


Obsadę tworzą p.p.: Hlo 
Kg Pytlasiński Skassówna Stanisławska Cybulski Czesł 
ię w księgarni p. WOJTECKIEJ. 


Przedsprzedaż biletów na przedstawienie Teatru Ziemi Pomorskiej odbywa si 


NERSKENU DOUR WODZE WIRTYCIEA SKG CURTO CEE EN EEEE 


a ZIE 


Książnica Kopernikańska 


w Toruniu 


